
TelefonRedakcji i Administracji Nr. 22*00.
.— g r a n t e m. _________    Konto stekowe p. K, O. Mr. 3®?.9§5

9 W

CZĘSTOCHOWSKIE
Pztenmk p©!ityczny, społeczny I literacki, poświęcony sprawom miasta Częstochowy i powiatu.

' "UPAKCJA i  A D M IN IS TR A C JA : I l-g a  A le ja  N r. 32. T e l.
_J   i w m i III— — — w n iiir ir— i i n. i ■ i .m.— ■ ■ -----------  --------  , _ _ _________________

; PR EN U M ER ATA M IESIĘC ZN A Z  O DN O SZEN IEM  DO D O M U  LU B  W Y S Y Ł K Ą  P O C ZTO W Ą  ZŁ. 1.50.

R e dakc ja  czynna ca ły  dz ień , [ r e d a k t o r  PRZYJMUJE

'*ry->*Kztnm aam  m **arxnm m Ba*mmmm

Rok III. Czwartek, dnia 31 -go sierpnia 1933 roku. Nr. 198.
FUNDUSZ PRACY

niesie pomoc bezrobot­
nym.

Akcja żywnościowa funduszu pracy w 
miesiącach zimowych. Co będą otrzy  

mywać bezrobotni?
Tegoroczne ożyw ienie sezonowe w 

lecie trw a ło  krócej n iż  zazwyczaj i 
p rzew idu je  się dość wczesny przy 
p ły w  fa li bezrobotnych. 0  rozszerzeniu 
robót publicznych, o zw iększeniu l ic z ­
by zatrudnionych trudno je s t myśleć. 
P racy dła bezrobotnych się nie znaj­
dzie i z konieczności trzeba będzie 
przejść na t, zw. pomoc doraźną, czy­
l i  żywnościową.

Pomoc tę prowadzić będzie po ras 
p ierw szy fundusz pracy, k tó ry  ze sw e­
go budżetu około 33 procentów prze­
znacza na akcję dożyw iania bezrobot­
nych  i ich  rodzin. W  roku  ub ieg łym  
wydano na doraźną akcję pom ocy 30 
m iljonów . W  tym  roku fundusz pracy 
przeznacza 35 m iljoów .

Fundusz pracy stanie się —  obok 
w ojska —  najpoważniejszym  odbiorcą 
a rty k u łó w  ro lnych , które rozpocznie 
nabywać już  w najbliższej przyszłości.

Miesięczna racja m ą k i na rodzinę 
bezrobotnego w ynosić w in n a  12 k i lo ­
gram ów , chleba —  250 gr, na osobę 
dorosłą i 200 gr. na każde dziecko do 
la t  10. Całoroczne zapotrzebowanie 
ży ta  na pomoc bezrobotnych w yniesie  
cona jm nie j 40.000 ton z iem niaków , —
70.000 ton, węgla —- 83.000 ton, cu­
k ru  — 2.000 ton.

Na ostatn iem  swem  posiedzeniu 
fundusz pracy w yasygnow ał ju ż  5 m i l ­
jonów  z ło tych na zakup zboża i  z ie­
m niaków .

Płacąc za wszystko gotówką, fu n ­
dusz pracy będzie jednym  z n a jle p ­
szych k lije n tó w  ro ln ic tw a , przem ysłu 
węglowego itd .

A kc ja  pomocy bezpośredniej roz­
pocznie się w  końcu października i 
trw ać  będzie przez cztery najcięższe 
m iesiące zimowe. Plan uzgodniony bę 
dzie jesien ią na podstawie nadesłanych 
z terenów, do tkn ię tych  w iększem  bez 
roboeiem raportów  i zapotrzebowań. 
Prowadzone obecnie roboty  publiczne 
nie ulegną byna jm nie j lik w id a c ji na 
okres z im y, lecz będą kontynuow ane 
aż do osiągnięcia zam ierzonych celów.

WYKRYCIE ORGANIZACJI 
HITLEROWSKIEJ W POZNAŃSKIE!.

POZNAŃ. W  powiecie M iędzychód 
w y k ry to  św ie tn ie  zakonspirowaną or­
ganizację h itle row ską, do k tó re j us i­
łow ano wciągnąć m iejscową ludność. 
K ilkanaśc ie  osób aresztowano. Docho­
dzenie prowadzi podprokurator sądu 
okręgowego z Poznania.

ARESZTOWANIE SOCJALISTÓW 
W GDAŃSKU.

GDAŃSK. Polic ja  gdańska aresz­
tow a ła  b. sekretarza socja lis tycznych 
zw iązków  zawodowych i redaktora 
czasopisma „G ew erkschaftskam pf ” , Ka 
ro la  Toepfera za zamieszczenie a r ty ­
k u łó w  an tyh itle row sk ich , oraz m u ra ­
rza Franciszka Tuskiego za n ieprzy­
chylną k ry ty k ę  postępowania narodo­
w ych  socja listów .

Areszt ochronny w  stosunku do 
robo tn ika  E w a lda  Wesnera p rzed łu­
żony został na czas nieokreślony.

§ AUSTRJA SIE ZBROI.
W IE D E Ń . A u s tr ia c k i m in is te r 

spraw w ojskow ych, Vaogoin  w y g ło s ił 
podczas eeremoDji poświęcenia nowych 
sztandarów pu łkow ych  przem ów ienie, 
w k tórem  zaznaczył, że jeszcze w  cią­
gu bieżącego tygodn ia  ukaże się de­
k re t, mocą którego obok dotychczaso­
wego wojska zw iązkowego zostaną 
utworzone specjalne oddzia ły kadrowe, 
w  k tó rych  służba trw ać  będzie sześć

m iesięcy. N iebawem rozpocznie się 
akcja  werbunkow a. Co pół roku 8 do 
10 tys ięcy żo łn ie rzy będzie w c ie la ­
nych do podobnych oddziałów, które  
stworzą specja lny korpus.

O ddzia ły te będą szkolone przez 
oficerów  i  podoficerów  a rm ji zw iązko­
w ej. Nowe zarządzenie jes t etapem 
prze jściow ym  do wprowadzenia po­
wszechnej s łużby w ojskow e j.

Nie uznaią traktatu wersalskiego.
BE R LIN . — Podczas m an ifestac ji 

urządzonej na zakończenie n iem iec­
kiego propagandowego ra idu  samocho­
dów do Prus W schodnich przem aw ia ł 
nadprezydent p ro w in c ji, Koch w  K ró ­
lew cu.

O św iadczył on, że w praw dzie m oż­
na było  s tw orzyć ko ry ta rz  na podsta­
w ie  kons trukcy j w ym yś lonych  przy 
sto łach obrad w  W ersalu, lecz ani 
m ieszkańcy Prus W schodnich, ani 
N iem cy wogóle n igdy  rde uznają tego

Leon Hałas
skazany na dożywotnie więzienie.

W A R S ZA W A . Sensacyjny proces 
o zamordowanie Jankow skiego w  Po­
znaniu przes Leona Hałasa znalazł 
swój ep ilog w  Sądzie Najwyższym . 
W  10 la t po dokonaniu ohydnego 
m ordu w  p iw n icy  Hałas w ydany zo­
s ta ł przez w ładze francusk ie  sądom 
po lsk im  i  zasądzony został przez sąd 
okręgowy w  Poznaniu na 10 la t w ię ­
zienia. Sprawa przeszła do Sądu A - 
pelacyjnego, k tó ry  podw yższył w y ­
m ia r kary, skazując Hałasa ogłaszając 
w y ro k  śm ierci. Obecnie w yrok iem  Są­
du Najwyższego Hałas został osta­
tecznie skazany na dożywotnie w ię ­
zienie. Obrona Hałasa w niosła  prośbę 
do P. Prezydenta R zp lite j o zastoso 
w anie prawa łask i.

WYDALONY Z KORPUSU OFICERSKIEGO
W A R S ZA W A . —  N ajwyższy 

w o jskow y rozpa tryw a ł wczoraj proces 
m jr . dyp ł. Jerzego S taw ińskiego, za­
bójcy ś. p. inż. Adam a Jankowskiego. 
Zabójstwo m ia ło  m iejsce w  dancingu 
„Caveau Caucasian”  przy u l. Jasnej. 
Sąd pierwszej in s ta n c ji skazał m jr. 
S taw ińskiego na 2 la ta  w ięzien ia , ja ­
ko za zabójstwo w  stanie silnego 
wzruszenia duchowego, w yw ołanego 
zniewagą. W o jskow y sąd najwyższy 
za tw ie rdz ił w y ro k  pierwszej in s ta n c ji 
skazując dodatkowo m jr. S taw ińsk ie ­
go na w yda len ie  z korpusu oficer-

2 GA ŚWIATOWA KONFERENCJA 
ŻYDOWSKA.

G E N E W A . W  dniach od 5 do 8 
w rześnia b, r. odbędzie się w  Gene­
w ie  druga św ia tow a konferencja ży­
dowska.

Uroczyste o tw arcie  kon fe renc ji od­
będzie się we w torek 5 września.

Z P o lsk i w  kon fe renc ji te j weźm ie 
udz ia ł 12-tu delegatów.

ARESZTOWANIE SZPIEGA Z DOKUMEN­
TAMI OBRONY FRANCJI

P AR YŻ. — W  S lrassburgu aresz­
towano inżyn ie ra , którego nazw isko 
ze wzglądu na dochodzenie, n ie zo-

tra k ta tu , a zatem i korytarza(I) E u ro ­
pa w inna zrozum ieć, że pokój i  odro­
dzenie gospodarcze m ożliw e będzie 
dopiero wówczas, gdy N iem com  na- 
p raw i się wyrządzoną im  krzywdę(?!). 
G otow i jesteśm y w  spokoju zdobywać 
sobie pracę i  chleb — ośw iadczył da­
le j Koch, —  ale z rów nym  fana tyz ­
m em  i nam iętnością  oddam y osta tn ią  
kroplę  k rw i dla obrony każdej p iędzi 
z iem i, gdyby  chciano naruszyć g ra n i­
cę Prus W schodnich.

sta ło  ujawnione, Znaleziono przy n im  
dokum enty dotyczące francusk ie j o- 
brony narodowej.

A resztowanie nastąp iło  w  c h w ili,  
k ie d y  in żyn ie r ów w siada ł do pocią­
gu, chcąc przedostać się na te ry to r 
ju m  okręgu Saary. za trzym any  z łożył 
w  p ie rw iastkow em  śledztw ie  szczegó­
łowe zeznania.

9 0 .0 0 0  ROBOTNIKÓW POZBAWIONYCH 
ZASIŁKÓW W HITLERJI.

B E R L IN . O statn i num er urzędo­
wego organu n iem ieckiego o ry n k u  
pracy przynosi c y fry  m  ub ieg łe  m ie ­
siące. Z cy fr  tych  w yn ika , że w  m ie- 
siąeu czerwcu r. b. liczba robo tn ików , 
k tó rzy  uzyska li pracę by ła  o 55.000 
niższa od liczby  tych , k tó rzy  pozba­
w ie n i zostali zasiłków . W  lip cu  różni 
ca ta w ynosiła  35,000. Razem przeto 
w ciągu dw ućh m iesięcy p rzyby ło  w  
N iemczech 90 000 robo tn ików  pozba- 
b ionych zarówno pracy, ja k  i  zasiłków .

HITLEROWCY PORYWAJĄ LUDZI 
Z SZWAJCARII

W IE D E Ń . — Z Brna szw ajcarskie­
go donoszą o n ies łychanym  w ypadku 
naruszenia g ran icy  przez n iem ieck ie  
bo jów k i h itle row sk ie , W  pogranicz­
nym  kanton ie  Schaffhausen agenci 
h itle row scy  p rzekroczy li gran icę i na­
p row adz ili przemocą obyw ate la  cze­
chosłowackiego Hermana W ebera, spę 
dzającego swe wakacje w  Szw ajcarji. 
Gdy nadb ieg ł s trażn ik  szw ajcarsk i, 
odstraszono go groźbą użycia  bron i. 
S trażn ik  zawezwał na pomoc k ilk u  
fankc jona rjuszy  szw ajcarskie j straży 
celnej.

Pomoc ta p rzyby ła  zapóźno. W ła ­
dze szwajcarskie Wszczęły energiczne 
śledztwo w  te j sprawie.

ZMNIEJSZENIE ZASIEWÓW W AMERYCE.
N O W Y  JORK. Sekretarz ro ln ic ­

tw a, W allace zw ró c ił się do organi- 
zacyj ro ln iczych  z żądaniem  zm n ie j­
szenia zasiewów pszenicy o 15 proc.

Od zm niejszenia p rodukc ji uzależ­
nione jest udzie lan ie  p rem ji rządowej 
ro ln iko m  w wysokości 28 ct. za jeden 
buszel.

W ed ług  obliczeń m in is te rs tw a  ro l­
n ic tw a pow ierzchnia up raw y pszenicy 
zm nie jszy się o 9,600,000 akrów  i  
w yn ies ie  124 m ilj.  buszli pszenicy w  
roku  1934.

JESZCZE JEDNA OFIARA ZEMSTY 
TUTANKHAMENA.

LO N D Y N . —  P u łk o w n ik  Celery, 
k ie ro w n ik  labora to rium  rem em  sztuk 
p ięknych  i rzem iosł w  Paryżu s tra c ił 
oko podczas oglądania drew niane j sta 
tu e tk i, pochodzącej z grobu TutaDkha- 
mena. O św iadczył on, że posążek św ie­
c ił d z iw n ym  blaskiem . W kró tce  po 
oględzinach uczu ł on ból w  lewem  
oku i  stopniowo przestał w idzieć.

M um ja Tutaakham ena i  przedm io­
ty , pochodzące z grobu tego faraona 
m ają posiadać ta jem nicze w łasności i 
powodować trag iczne w ypadki.

ATAK NA KONSULAT NIEMIECKI.
CORDOBA (A rgentyna). K ilkunas 

tu  osobników napadło na dom, w  k tó ­
rym  m ieści się konsu la t n iem iecki. 
N apastn icy wśród w rog ich  okrzyków  
przeciw ko H itle ro w i i  N iem com , od­
da li do lo ka lu  konsu la tu  k ilkanaśc ie  
rew o lw erow ych s trza łów , poczem zde­
m o low a li lo ka l kam ien iam i i  pomalo- 
w a ii smołą. Napastn icy zdoła li zbiec 
przed p rzybyc iem  wezwanej na pomoc 
p o lic ji a rgentyńskie j.

W ACŁAW  KUBACKI.

Faszyzm i hitleryzm, 
a my.

(Rozważania na czasie).
(Dokończenie).

Dzisiejsze W łochy  nazewnątrz to 
naród zjednoczony w ie lką  ideą pań­
stw a ponad k lasy społeczne, kościo ły  
i  re lig je . Naród dum ny z siebie i  ehci 
w ie  ły p ią cy  okiem  w stronę francus­
k ich  k o lo n ij oraz jugos łow iańsk ich  
wybrzeży. In n y  obraz w ew nętrzny. 
Szko ln ic tw o o m izernych w yn ikach ; 
system po licy jno szpiegowski; parę ro ­
dzajów gw a rdy j i  po licy j; ogromne 
podatk i; zbrojenia, k tó rych  nie można 
w  zupełności w ytłum aczyć m yślą o 
k ra ju  obronie; bezrobocie, nędza i  przy 
czajone niezadowolenie, nieskończone 
likw id a c je  sklepów, uderzające podróż 
n ika  w  w iększych m iastach, ja k  się 
o tem  m og łem  naocznie przekonać w  
czasie dłuższego pobytu  we Włoszech. 
M usso lin i m im o swych w ie lk ich  zdol­
ności um ie ję tności doboru współpra­
cow n ików  n ie jest cudotwórcą, a sys­
tem  jego nie może się kus ić  o miano 
niezawodnego środka na w szystkie  do 
leg liw ośe i gospodarczo-polityczne, ja k  
by  to chcia ła zasugerować wyżej cy­
towana broszura.

3. H itle ryzm  to faszyzm niższego 
rzędu, faszyzm u liczny , stąd zapewne 
ta k  przypad ł do sm aku pewnej części 
naszego społeczeństwa. Program pros­
ty ; nabrać mocy i  to narazie przede- 
w szystk iem  w ew nętrznej. Osią krys ta  
lizacy jną  taj tężyzny, przed k tó rą  ma 
znowu zadrżeć św ia t, s tanow i „n ie- 
m ieckość” , a nawet praniem ieckość, 
germańskcść, aryjskcść,

Przeklęto tedy internacjonalizm , 
m arksizm , pacyfizm . Podobnie jak  we 
W łoszech, nie było powodu n a tu ry  re 
lig ijn e j. Co w ięcej re lig ję , szczególnie 
ka to licyzm , potraktowano ja kó  sui ge
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neris międzynarodówkę, mogącą szko­
dzić interesom państwa. Mógłby np. 
katohk niemiecki nie zechcieć truć 
gazami katolików polskich — a poco 
to i naco? Podczas pobytu zagranicą 
dużo rozmawiałem z hitlerowcami. 
Wszyscy byli zdania, że największem 
nieszczęściem dla Niemiec było przy­
jęcie chrześcijaństwa, które oskarżają 
o to ze przerwało naturalny rozwói 
mitów i poezji germańskiej oraz, i l  
udowi tęgiemu, przeznaczonemu przez 

genjusz rasy do podboju i panowania, 
zaszczepiło służalczą nazaretańską po­
korę,Jiitosć i miłość. Na tern Nietzsche*- 
ansbmm tle zrozumiałem się staje na- 
g  e obudzenie się kultu dla pogańskiej 
przeszłości Niemiec, Zarazem tutaj

X ™ ” r ™ o . osi!,w io° ego  rasizm u *
Wyniki polityczne ruchu hitlerow­

skiego dobrze są znane, żeby je trze­
ba było ̂ w y p o m in a ć  (wolność zbro- 
jen, naród zjednoczony ideą odwetu

s P°iecaao.gospodar- 
cze? Pod tym względem nic się nie 
zmieniło. Stare bezrobocie. Przy żło-
? im n aS? PJ ła zmiani!’ . ale żłób posta- 
r m u chudy i o ściśle ograniczonej 
ilosei miejsc. Powiększenie policji i 
wzrost etatów w więziennictwie poli­
ty cznem nie mogły przecież dać p r a . 
cy paru miljonom ludzi głodnych.

4, Opozycja nasza jakgdyby nic o 
tern me wiedziała. Hitleryzmu nie po 
jęia, czy me chce pojąć. Zafascyno- 
wał 5*1 J.ego „produkt poboczny” — 
antysemityzm, Dziwnem doprawdy 
nieporozumieniem jest fakt, że groź-’ 
nym  dla nas i nawskioś pogańskim 
programem hitlerowskim zachwycaj”
Się ludzie w imię wielkości Polski lub 
w imię katolicyzmu.

NiemiBckie hece żydowskie to do- 
wód ze wysportowaną wojownicza
S .  nfi n,T leckva nie ma namsie inae go po«a dla wyładowania energii A 
może te awantury mają odwracać u- 
wagę świata od rzeczy istotnych, ja-

MZ1-ej\  W dzisieJs2ych Niem ­czech? Mozę to wszystko jeno dymne 
zasłony, pod któremi Niemcy w tajem 
nicy przed światem  grupują armie i

kiZi a?m 1?y?U gfanicom taE*
Jeśli chodzi o uśpienie czujności

?dacv!.hJ’ znaIeźIi do ^ g o ,  naiwnie idących na lep, pomocników w tej

jaT w  ? " t “ ' “  patrey W Hlllera'
Nie wolno zapominać, że ruch, któ 

ry postawił na nogi i wzmocnił Niem 
5?} ^ zy. d0 osłabienia i rozbicia Pol- 
s i t .  Czy z z potężnej hitlerowskiej fali 
m am y zbierać jeno brudną pianę - -  
wybryisi i szaleństwa?

® £ w i « k ® w @  I C S f ^ C J l  daw nla j

fi ip'rcVi:V"- N*U{* mnie kochać Dr-«' *»»-
l ,  h1 *  ■ • h i i r t l i l  n i e w o l i  J*‘j. " * t  » o n « i ,

J a w g d ę g a i ę . -  -  w

K R O N IK A
k 31, sierpnia Rajmunda w  Wschód słońca o g. 4 56. Zachód 18,32.

Stefana Batorego i uroczystościami ju-
S ? W * ! - Jakie oab" 1'  sli> « °iokaz i w Polsce i na Węgrzech, do 
Cr'Sto eh o wy przybywa w dniu 4  g0 
września reprezentacyjna wycieczka 
węgierska, na czele której sbS 
mek rodu Batorych minister rolnictwa 
p. de Koilay oraz prymas Węgier 
Kardynał Seredi. ’

P©«iaS©s« o d  l o k a l i .  Dnia 31 
sierpnia upływa termin płatności bez
kwartał i  b * p0(iaŁ!łU od lokali za HI

Sprawy płatników, którzy nie ure- 
owali n o ]of/M,nńn; „ i .

Nocaio aptmii.
ja, Osta t o f  Grosz07 “  czwartek-’ H Ale-

R A "  PiątCk: St8ry

Ceny biletów na wyste- 
we częstochowską.

Biuro Dyrekcji W ystawy Często, 
chowskiej podaje do wiadomości w y­
stawców, za bilety wstępu na teren 
wystawy dla wystawców wydaje już 
biuro za zleceniem firmy oraz po u- 
przedniem podaniu nazwisk osób upo­
ważnionych do reprezentowania firm 
na wystawie. Jednocześnie dyrekcja 
podaje oo wiadomości, że miejsca dla 
reklani nazewnątrz terenu wystawowe 
go można wykorzystać za niską opła-

W L Jw S !1" tolwi<"E dodatl“ wf * «-
Bilety abonamentowe wstępu na

kS CSły csss Rwania "  or. w nocy doszli do s
! ,  ! !  i o1 ! 3*, w biurze wystawy c«go na ławce w I Alei Stani
po cenie 3 zł.od osoby. Bilety każdo- Klekowskiego z Gołono^a i nnd
razowego wstępu ustalono na 30 gro- ba Dobicia zażariaii — p_t .
szy ulgowe na 20 gr.

Biuro wystawy czynne jeszcze w 
gm achu głównym m agistra tu  pokój

p r j ® 1? / * " 8® S « 6 s t r  P @ g. S a n l t
q ąd Zrzeszenia Sióstr Pog.
San, PCK. w C zęstochow ie zaw iad a­
mia s ,ostry, ze w dniu 31 sierpnia  br.
(czwartek) o gods. 19 w lokalu odda. 
zensmego Związku Strzeleckiego (II 
Aleja 37, II piętro) odbędzie się  ogól­
ne zebranie sióstr PCK. Z uwagi na 
ważność spraw, obecność wszystkich 
sióstr obowiązkowa.

- . i ? ® * ? " 1*0 " " " 1*  w « " y s io *  w e g © ^  w  C s q s t o c h o w l e .  W dniu 
o wrzesnm br. o godz. 20 rano w lo­
kalu Związku Zawodowego Pracowni- 
ków Przemysłowych i Handlowych 
R. P. (Aleja Wolności 3 5) odbędzie

na wódkę.
Kiekowski, obawiając sie skutków  

odmowy, pozornie zgodził ‘ się i po- 
szedł z nimi w kierunku jednej z res 
tauracyj w II Alei, lecz widząc po 
drodze posterunkowego, oddał w jego 
ręce natrętnych kompanów.

Oskarżonym groziła surowa kara 
za usiłowanie rozboju.

Przewód sądowy* złagodził ostrze 
oskarżenia w stosunku do Dziembora 
l wykazał brak dowodów winy Ow­
czarka, który, jaK zeznał sam Klecz- 
kowski, nie tylko nie groził, lecz na- 
wet starał się m itygować Dziembora.

Sąd skazał Dziembora na 4 miesią 
ce więzienia z zaliczeniem aresztu 
prowencyjnego, Owczarka zaś un ie ­
winnił.

W a ż n a  d l a  w l a i c i t i i i i  n i e ­
r u c h o m o ś c i .  Jak się dowiadujemy 
Mm. Spraw Wewn. zatwierdziło spec-

j /Aoi i i i i i t .u w , U l  Or Z Y jQj0 n r f l  ------- -  — v **• « u w i o u u i r

gulowali dotychczas należności z tvtii. !n‘ Spraw WeWD> s tw ie rd z i ło  sp
łu podatku aa II kw artał r b kiero J j  op aty  za prawo korzystania z
wane są obecnie do egzekucji orze/ urzi daed A wodociągowo - kanalizacyj-
urzędy skarbowe, w skutek czego inte 0 właścicieli nieruch orno*
rssowani, oprócz odsetek karnych be" sc ,»1.k “órzy posesji swoich nie prsyłą-
Ją^musieli jeszcze pokryć koszty’ eg- ^ a c y j r^  Si6Ci wodoc^ S °w o  - kanali-

- ■ ł ! l.! » <l l ” J « m «  p l e n l s r t , ,
y Ta ^  dmu wczorajszym
bąd Okręgowy ped przewodnictwem 
sędziego Nakoaiecznego .rozpatrywał 
oprawę Władysława Driembofa i .Mar 
jana Owczarka, oskarżonych o to że 

nocy doszli do siedzą- 
I Alei Stanisława 

„ umonoga i pod groź- 
bą pobicia zażądali od niego złotówki

j ę j w o - T e a ł r
Dziś i dni następnych  

. Wielki  podwójny  program  
TJ ; aRSlIs2a ulubienica całego świata  
JRANEVTE MAC DONALD c r T r l s o -  

MAC LAGLEN w  fi lmie p.  t.
A f e r a  m ę ż a t k i
tJrugi program — Tajemnicze  historie

W z a k l ę t y m  d o m u
f o - s g r i ^ A

Pamiętajcie o bezrobotnych.

Wykryci* ■ j - k W j ł j w  |B r..«w tola.l
SZ®Skas p © d  k l u c z e m

na ^  pt I e-
nicę na teren naszego powiatu orze- S J  0,6 l?ds o się zbiec’ wszy-
dostają się znaczne ilości towarów T f L i  a Są to mieszkańcy
przemycanych z Niemiec. Mimo wszczZ  JaS P r” n c i f  T 1 • drzemytnlcy bracia 
tej natychm iast akcji zmierzaiacef do . 5 - ’ F ja ^ IS2ek 1 Ludwik Ohodorow- 
likwidacji nieuchwytnej szajki prze ziono n L ? a-DgSZek Szymocik- Znale- 
m ytników wszelkie usiłowania w t7m w i • 2!18CZM iIości towa" 
kierunku nie doprowadziły do ujŁcS i 2ł  C ? ; ! * " ,1!?  ni«mieck^ g u  n .  In. 
sprawców, działających niezwykle tnzinv chirurgicznych, 22
sprytnie i wymykających w ostatnia? E S  ™ i ? ’ znaczną ilość medali-
niemal chwili z rak f u n k S l J  W m6t,aIowych z ruskicmi napisami 
szów straży granicznej która ydwo °ra t  WIei,e 1I1Ey cI1 praedmiotów, któ-

„ ..„.uuou, O O) oaoędzie LTetS'7 CKUjaośf  Przystąpiła wczoraj do sumy°6000azłWMt°Ś<5 sl<S8a ZBacznej
się organizacyjne zebranie „dnia pra tUIęcif  PrzeP y tc ik ów. Plan opracowa- W szvstkfrh n,„
c? wu*ka umysłowego” na które wszvst ^  udał się w zupełności tcw ann^  ^  aresz-
kie organizacje pracowników n m t l  Wczoraj około godz. 2 30 w leśie włndw przekazano do dyspozycji
wych proszone są o delegowanie swo- Lir ^ a 23 Herbaffii ’funkcjonar. aresFt^ako êś Iod^k^ łna}ĥ bei5Wi^8lędnyich nrzBdfiłam-im^u 5 0 jusze straży granicznej nhutawiH w  * siodek zapobiegawczy.

wszystkie przejścia^ N ied łu sJ  od S S  S/ ° SÓb ziik^ i d«wano esta-
ny granicy niemieckiej nadeszła gruna g r°ŹCą -SZajkę Prz^ ^ u i k ó w ,
przemytników z towarem, którzy nat- canem l ł n ^ leJSC-°Wy rZEek Prsem y- 
knąwszy się na strażników rzud li  się ™ S h g o  ^  p0chodzeDia nie"

^ n a  ŁtUJB WSZVS
Kie organizacje pracowników umysło-
Z l Ch Pr®sf°ue  są o delegowanie swo­
ich przeastawicieli,

K r 6 , i  S t e f a n a  B « .  to reg o  w Częstochowie, w  związ
im z rocznicę 400 Jęcia urodzin króla

_________________ et  — — ■

BAL U/RON.
(Przedruk wzbroniony), 

łstnieje po dziś dzień na Pomorzu c iek aw v

piękną nazwę balu wron, ’

P O m v 'l e T ^ i / 'V ^ W y  } eg? o^O M ju , gotów

P I S S - H f f i s j i cnów, zredukowanych urzędników bale dnhrn j r/>A
w f t ^ ^ t ó r ^ S r ^ 0 iM e  P°d W8Zwaniem świętego 
rzyskich jest uowoczesnych pląsów towa-

Wyobrazi sobie taki kretyn bal wmn

grożących 3 K J S S * *  1 ° d niebez.Pieczeństw 

w y o b S ć  (W0ln0 myśli ci0le) łacuo

w feka p ty n ą f  J a t  mz,  sameg0 
Pomyśli, po rozum do głowy stoczy  a prze

n S r o o w l t A *  ? tióinęgsam Salomon n i .

r o Ł o ^ e gWo S e, “  ‘o ' c z S / a L ^  “
w m a7 iad w ciebie będzie jak w beJrobot- 

uego posadę, ze jest to prawdopodobne jak w v- 
grana na loterji, boć przecież ród wroni no czas  
dzisiejszego kryzysu światowego zachował nrzv

r e | i k Wc ? ? m Ł ć meSZGa-ŚófP°Sp0htycb 1 osobIiwych" l i s  - ,k^aka<5 zacznie, to zawsze ci wykrakacze
• 1 tak f j<5 s P°tkać miało, bo u i e s z c z e S

nie tylko chodzą po ludziach, ale i lataia w no

S S S S . (Tlde p ,age 1 -  I . K
Choć taki neofita umysłowy, któreeo w H?f

S i !  pr s ośs by .»«• W i n i  dowodsid cibędsle, z© kruk  jost niGoujvlnvm vr\&iriflm * * u

^ h ° S ^ ” le 1 nle iest sp" d^ » -  - Ł ”

Corvus1^ - ’nix’̂ » ■ !  wyf el dof iod łem , uczenie 
Zti JJri ■ iui 2Wana. należy niestety do rodzinv 

wróblowatych (Passeriformes) i pozornie

jes t  d?iedzicznieŁS ło g ie m

z crion tam i wronioj famSIJI, opatruje sw !  m t a d l  
w napisy, „wystrzegać się złodziei!”, podobnie iak 
to czynią źli ludzie, którzy chcą odw&cić od sie

bie uwagę bliźnich. Niestety stwierdzić należv 
i wsród ludzi ród wroni: kruki, wrony, g a7 r ’onv

ak I  « o h g ! .  gns) • k-a ” kl‘ ™ S 2 >jak i sroka, zwaną niewinnie w świecie nanko
wym a p a - d p a -  -  że wszystkie te corvusy^ Z a
p o k e re m ą 2 UtahCję- Zł0dz!el> 00 Z8°ła lołszywem pojęciem jest, boc ostatecznie taki złodziejski
coryus okradający ludzi zawsze potem okradany 
bywa i to przez ludzi, którzy przesąd ten 'w y k o ­
rzystując, na rachunek wron, kawek eawronów i
srok złodziejstwo uprawiają ’ gawionów 1

w,oya potóJca& W “ ®  i S f f r 80 d,a
nawet tfndJiA i3ak ? dB!e- damy żyję 8 r °madnie a nawet trudniej między niemi znaleść odwronka”
amzeJi między ludźmi „odiudka”. ’ ’
wa l n d S dt,° Cie P°si ug u^  si« «ue wulgarną mo-

Ww m® t  zapisać należy na ich korfyść
ir-rni,, y kraczą. I jak kraczą! Ile w tern kra- 
kaniu wroniem jest wyrazistości, prostoty i bogać- 
t » a  s a ra u m !  Ręezę, 4e dr. ZammenhoJ ie  sw ym

by niYraim ponował. ' Sp6ra“ ,effl żaiiMj ™ 1 »
gdv *iy3k'L ^®|uchać się w krakanie wron,
nioM * obslsłbą wierzchołki drzew, malow-
k u l i L f i S ?  1 Ja ny SUiazdami, które do użytku 
kulinarnego ludziom nie służą w przeciwieństwie
komg ? y k w iiat n v ^ ZyCb’ d0l t ^ z« ) 4 c T WC h 1 ń c ^K.om wykwintnych w sm aku zup, zaprawianych 
zgniłem i jajami, kiedy z gałęzi na gałęź skaczą
T nen o ^n o T 1 TUC?'y’ iub trenuią Ei^ dy okrę-
lub hS g y matks-wrony wysiadają jaje,
wiaiag1e Ź  }U\  8lą ”Wy^ iły“  ̂ * a P « ‘J  według własnych metod wycho­
wania fizycznego, nie zaniedbując przytem obo­
wiązku dekorowania chodników i kapeluszy n-ze-
Ł W pod o* 1™1 >“«. Ą  I S
km ą na te wrony na czem świat stoi. (D, c. n.)
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Od ju tra  „Słowo“ wychodzić będzie 
w zwiększonej, 6 stronicowej objętości 
i kosztować będzie w prenumeracie mie 
sięcznej z odnoszeniem dó domu lub 
przesyłką pocztową

tylko 2 złote,
pojedynczy numer w sprzedaży ulicz 
nej — 1 0  g r o s z y

W związku z rozszerzeniem objęto 
ści pisma redakcja wprowadzę cały 
szereg nowych ciekawych działów.

Narodziny miliona* 
ra w Polsce.

Rzecz ta będzie miała miejsce w 
połowie września. Przybędzie Polsce 
człowiek, którego majątek wynosić bę 
dzie okrągły milion, a może nawet dwa 
miljony. I jest  to na pewna, jak dwa 
a dwa jes t  cztery. Oczywiście w szys­
cy wiedzą, że tym miijonerem będzie 
ten, kto wygra główną wygraną w 
piątej klasie, której ciągnienie rozpo­
czyna się 7 września. Nie jest wyklu 
czone, że szczęśliwy los znajdować się 
będzie w rękach dwuch lob czterech 
osób. W każdym razie narodzą się 
pói- lub ćwieićmiijonerzy.

Jeśii jednak wygrana padnie na 
los, który jnż wygrał raz w jednej z 
poprzednich klas, szczęśliwy gracz o- 
trsyma dwa miljony.

Prócz tego szczęśliwca, czy szczę­
śliwców przynajmniej 50.000 ludzi 
musi wygrać. Kilkaset tysięcy, kilka­
dziesiąt tysięcy, kilka tysięcy, czy 
kilkaset złotych.

Nic też dziwnego, że w połowie 
września zobaczymy tyle rozradowa­
nych twarzy na całym obszarze Rze­
czypospolitej. W  tej chwili każdy po- 
siadaćs losu cieszy się nadzieją, która 
w loterji klasowej bardzo często się 
spełnia.
m b — M'Mi mu—— wmmmammmmmmmmamBBmmmammm

K  a ,  ĆL z  i  m  y  

I P e i n i  D o m u .

Kotlety wieprzowe z cebulą.
Średniej grubości kotlety wieprzo­

we nasolić dobrze i opieprzyć po obu 
stronach. Do sporego rondla włożyć 
kilka łyżek masła, lub smalcu, na 
które wsypać warstwę cebuli, pokraja 
nej w talarki. Na cebulę ułożyć war­
stwę kotletów, znów warstwę cebuli, 
kotlety — póki wszystkie kotlety nie 
wyjdą. Postawić na wolnym ogniu 
przykryte i dusić przez dwie godziny. 
Gdy kotlety są już zupełnie miękkie 
i kruche, wyłożyć na półmisek razem 
z cebulą i sosem i podawać. Do ta­
kich kotletów*? znakomicie nadaje się 
kwaszona kapusta z tłuczonemi "karto 
lelkami.

Wątróbka z jałowcem w sosie  
śmietanowym.

Wątróbkę naszpikować słoniną, po 
solić, zrumienić na gorącem maśle i 
dusić pod przykryciem, z kilkoma 
ziarnkami jałowca, przez piętnaście 
minut, często podlewajęc rosołem. Pół 
łyżki mąki rozbić w szklance kwaśnej 
śmietany, wlać do naczynia z wątrób 

. ką, raz zagotować.
Pamiętać należy, że...

Przed rurkowaniem włosów potrzeć 
żelazko lekko zwyczajnym woskiem 
pszczelnym, a loczki będą się trzymać 
najmniej dwa razy tak długo.

$ 4
Sproszkowany węgiel drzewny jest 

bardzo pomocny na wszelkie rany z 
oparzenia lub otarcia. Posypać sprosz­
kowanym węglem U ką ranę, a ból
natychmiast ustaje.

*$ $
Poduszki z pierza nie należy nigdy

wietrzyć na słońcu, ponieważ słońce 
wyciąga naturalny tłuszcz, znajdujący 
się w pierzu. W ieszać.je  należy w 
chłodnem, przewiewnem miejscu, lecz 
zawsze w cieniu.

*
W imbrykach, w których się stale 

wodę gotuje, po jakimś czasie tworzy 
się na dnie i po ścianach wewnętrz­
nych osad, który sprawia, że naczynie 
znacznie wolniej się rozgrzewa. Aby 
tea osad wydostać daje się do imbry- 
ka zwyczajnej wielkości dwie łyżki 
boraksu w proszku, zalewa na pełno 
gorącą wooą i gotuje przez całą go­
dzinę.

Sprawa o włamanie do Banku Polskiego.
Sprawa montera elektrotechnicz­

nego, Dąbrowskiego, który jest oskar 
żony o udział w bandzie Szpicbródki 
i rozmyślne zepsucie instalacji alar­
mowej w oddziale B inku  Polskiego 
w Częstochowie — znalazła się — jak 
o tern donosiliśmy we wczorajszym 
numerze naszego pisma — na wokan­
dzie Sądu Najwyższego.

Dąbrowski, specjalista od instala- 
cyj alarmowych, zajmował się monto­
waniem ich w  skarbcach Banku Pol. 
skiego. Banda Szpicbródki trafiła do 
niego za pośrednictwem Weissa, zna ­
nego z afery bankowej z Rylskimi. 
Otrzymała ona od Dąbrowskiego plany 
instalacyj, a następnie za jego pośred 
nictwem kupiła cafą istalację alarmo­
wą dla celów doświadczalnych.

S ą d  O k r ę g o w y  uznał, że 
oskarżony Dąbrowski współdziałał z 
bandą, ale następnie chciał zapobiec

i niedopuścić do ^kradzenia skarbca, 
o czem świadczyły ostrzeżenia, z kió 
remi zwracał się do dyrektora banku. 
Wobec tego sąd zwolnił Dąbrowskie­
go od kary.

Sąd apelacyjny, do którego odwo 
łał się urząd prokuratorski, wyrok 
I-szej instancji uchylił i skazał Dą­
browskiego na 3 lata więzienia, orze­
kając, iż ostrzeżenia Dąbrowskiego 
były nieistotne i miały raczej na celu 
osłonięcie jego własnej osoby.

Innego zkolei zdania był jednak 
Sąd Najwyższy, gdzie sprawa była 
wczoraj rozpatrywana wskutek skargi 
wniesionej przez adw. Wilhelma Hcf 
moki Ostrowskiego. Sąd Najwyższy 
wyrok skazujący w stosunku do D ą­
browskiego skasował i przekazał spra­
wę do ponownego rozpatrzenia sądowi 
apelacyjnemu.

Z ebranie Inferm acyine cd* 
t iz ie lu  źeA skies®  Zw. S trze l.—
Zarząd oddziału żeńskiego Związku 
Strzeleckiego zawiadamia, że w środę, 
80 b. m,, o godz. 19 tej, w lokalu 
własnym  (II Aleja 37) odbędzie się 
zebranie informacyjne żeńskiego od­
działu Zw. Strzel.

Ze względu na ważność spraw i 
rozpoczęcie reku szkolnego przybycie 
wszystkich członkiń i sympatyczek 
est obowiązujące.

I s s ln lq c ie  ep ilep ty k a . Mie
szkaniec wsi Rększowięe 63-letni Jan  
Wolski w ub, piątek wieczorem w y­
jechał furm anką po węgiel do Ra­
dzionkowa na Górnym Śląsku, skąd 
powrócić miał już dnia następnego. 
Mimo tej zapowiedzi Wolski do 'dom u 
nie powrócił a w niedzielę w odle­
głości 6 kim. od Rąkszowic zatrzy­
mano furmankę z koniem, naładowa­
ną węglem, lecz bez woźnicy. Rodzina 
Wolskiego wyraża obawę, że w dro­
dze uległ on nieszczęściu cierpiał bo­
wiem od dłuższego czasu na epilepsję 
i prawdopodobnie spadł z furmanki.

Kom uniści z Krzepic przed  
sąd em . Wczoraj — jak  już donosi­
liśmy — przed sądem okręgowym w 
Częstochowie na ławie oskarżonych 
zasiedli: Paweł Franczak, Moszek Zel» 
cer, Zelda Zelcer, bracia Szlama i Zy- 
skind Lachmanowie i Jan  Kośny — 
wszyscy oskarżeni o uprawianie dzia­
łalności komunistycznej w Krzepicach 
i okolicznych wioskach.

Przewodniczył rozprawie sędzia Na- 
konieczny, oskarżał pprok. Chawłow- 
ski, protokół posiedzenia prowadził 
asesor sądowy Niemierko, Franczaka 
bronił rnec. Kniej, Zeicera i Z. Zeleer 
— mec, Dorf, Lachmanów znee, Bo- 
gobowicz.

Niezwykle cbciążająco wypadły dla 
oskarżonych, a zwłaszcza dla F ra n ­
czaka, zeznania st. przed, służby śled­
czej Miniszewskiego, który dał sądo­
wi charakterystykę wszystkich oskar­
żonych, podkreślając, że Franczak był 
najpoważniejszym działaczem i całą 
sprężyną komórki komunistycznej w 
Krzepicach, usiłującej rozszerzyć ide- 
ologję komunistyczną wśród włościan 
okolicznych wiosek. Jeśli chodzi o 
Moszka Zeicera, to był on sekretarzem 
miejscowego K. Z. M. P.

Interesujący m oment rozprawy s ta ­
nowiło zeznanie oskarżonego Kośnego, 
który oświadczył, ża do związku wcią­
gnięto go nie miał bowiem zamiaru 
pracować dla komunizmu liczył jedy ­
nie na jakieś korzyści materjalne. Dal­
szy ciąg zeznań Kośnego odbył się 
przy drzwiach zamkniętych.

Po całodziennej rozprawie sąd o- 
głosił wyrok, mocą którego Franczak 
i Meszek Zelcer skazani zostali na ka 
rę po 2 lala więzienia, pozostali zaś 
oskarżeni uniewinnieni.

W motywach ustnych wyroku sąd 
wyjaśnił, że wyrok został oparty na 
całokształcie sprawy, a w pierwszym 
rzędzie na niezwykle obciążających 
dla skazanych zeznaniach Kośnego.

Zakład krawiecki
A. LEMEL II Uleją tir. 22
wykonywa wszelkie  roboty  krawiec 
kie według najnowszych fasonów z 
m aterjałów własnych i powierzonych 

po cenach bardzo niskich. 
R e b o t a  s e l i d p a  i g w a r e r f e w a n e .

§ |  J l f l T f l  kuPuJe ' Płaci
w f  H U  8 U najwyższe ceny

S j  Miler H. HIPSZER
Ul; Częs tochowa,  I Aleja 13,

K o ń  s d o s e r t a r o w a ł  Jan  Cza­
pla, zam. we wsi Psary, gm. Secemin 
przybył do Częstochowy na odpust i 
w czasie gdy nocował przy ul. Pogod­
nej za Zawodalu koń jego urwał się 
i pobiegł w stroną wsi Kucelin. Koń 
ten przedstawia wartość 200 złotych 
i mimo poszukiwań do tej pory nie 
został odnaleziony.

.s t y l o w y "
Najnows ze  a rcy dz i e ł o  s t w o r z o n e p r z e z  
wielk iego  i g en j a l n e g o  r e ż y s e r a  JOE 
MAYA. Na j wię ksz y  sukces e k r a n ó w  

euro pe j sk ich !

Mi l o ś ć  w auci e
W  rolach głów.: Asy  e k r a n ó w  f ran cus ­

kich ANNA BELA,  JEAN MURAT i 
DO UVA LL ES.

Nad p r o g r a m :  D O D A T E K  D Ź W I Ę K O ­
W Y  P A R A M  OUNTU: * r a z  TYGODNIK 

D Ź W I Ę K O W Y . ____________

U r e u r s i s i i  h sreersk s w C ięs  
tO C łlG W le .  Miejscowe hufce: żeński 
i męski za naszem ppśrednictwem za­
praszają: nauczycielstwo, rodziców, 
członków Kół Płzyjaeiół Harcerstwa, 
sympatyków na uroczystość rozpoczę­
cia pracy harcerskiej po obozach l e t ­
nich, która odbędzie się 3 września 
b. r. według następującego programu:

1) Zbiórka drużyn harcerkich ze 
sztandarami i gości na placu szkol­
nym przy ul. Al. Kościuszki io
0 g, 8 30.

2) Msza święta o godz, 9 w koś­
ciółku N. M Panny.

3) Przemarsz z orkiestrą na plac 
szkolny przy ul. Ai. Kościuszki 10.

4) Odczytanie rozkazu okolicznoś­
ciowego.

5) Po południu drużyny harcerskie 
urządzą we własnym zakresie na sw o­
ich terenach uroczyste zbiórki.

Sądzimy, że społeczeństwo poprze 
imprezę harcerstwa, organizacji, wy­
chowującej młodzież w duchu państwo- 
wo-twórczym na dzielnych obywateli, 
którzy dla Polski w swych szererach 
harcerskich uczą się żyć i pracować, 
a w razie potrzeby i życie swe po­
święcić,

W sp r sw ie  h ig ie n y  o g r c  
d6w. Staraniem tutejszego oddziału 
Związku Ogrodników odbyło się w 
sali Rady Miejskiej zebranie obywa­
telskie pod przewodnictwem p. J a s ­
trzębskiego (juniora) przy udziaie de­
legata Stacji Ochrony Roślin z Krako­
wa, p. inż. Kaweckiego, który pouczał 
zebranych w liczbie 80 osób (sala po­
mieścić moża 400 osób) o potrzebie 
podjęcia walki z mszycą krwistą, tar- 
czówką itp., gdyż grożą one naszym 
sadom.

Ponieważ zauważono małe zain te­
resowanie się właścicieli sadów po­
wyższą klęską, pomimo urządzanych 
stale przez zarząd Związku Ogrodni­
ków pokazów i odczytów, odnośne 
władze na mocy ustawy wyznaczyły 
komisję lustracyjną, która od 16 b. m. 
już pracuje i o wynikach taj pracy 
były i nadal będą w miejscowej pra­
sie komunikaty. Na opornych właści­
cieli będą nakładane surowe kary.

Aby przyjść z pomocą tym wszyst 
kim, którzy pragną uniknąć kar i 
mieć swoje ogrody w stanie zdrowot­
nym, zarząd tutejszego oddziału 
Związku Ogrodników urządza jeszcze 
ras w dniu 3 września, o godz'. 15-tej 
w sali Rady Miejskiej, zebranie oby­
watelskie, na którem będą demon­
strowane gałązki zarażone mszycą 
krwistą, tarczówką itp., oraz wygło­
szony zostanie przez delegata Stacji 
Ochrony Roślin z Krakowa pouczający
1 ciekawy referat, odpowiednio ilus­
trowany i rozdane będą broszurki. — 
Wniście bezpłatne.

ZWIĄZEK STRZELECKI wCZĘSTOCHOWIE
o r g a u i v u j e

SPECJALNY POCIĄG
(P i ś p te s ir - )

DO WARSZAWY
W y jaz d  z C z ę s t o c h o w y  d n ia  

3 w r z e ś n i a  r. b.
Zgłoszenia przyjmuje się w lokalu Zwią 
zku ul Piłsudskiogo 19 (telefon 16-00; 

UWAGA: ilość biletów ograniczona

Z a t w i e r d z o n e  p r z e z  Mini s t er stwo  W. 
R.  i o -  P. za  Nr. 20902 - 18.

R o c z n a  K ursy  H a n d l o w e  
i p ó ł r o c z n e  Buchalteryjne

pod  k i e ro w n ic tw e m  
R.  G e r m a n - S x u m a c h e r e w e j .

P r z y jm u ją  zap isy  k a n d y d a t ó w  (ek) na 
r ok  sz ko lny  bież.  — KeńcaQCj | in  w y ­

d a  J e  s i ą  ś w i a d e c t w a  
Kance la r j a :  ul ica D ą b r o w sk ie g o  Nr.  U ,
mieszk.  5, IL g i e  p . , f ront .  Telef .  22 75.

Tamże 1 Szkoła pisania na maszynach.

Zeszyty szkolne, materjały piś 
ł -  mienne o r a z  wszelkie papiery ®

p o l e c a  ^
"* po ce nac h  ko n ku re nc y jn y ch  ^

9 f PAPIERPOL C$

2  Cząstothfrw a,
ul. P a n n y  Marji  30. — Tel .  24-51.

K u r s y  J ę z y k ® w e
ALEJA 2 0 ,  t e l e f o n  10*78 

ANGIELSKI,  NIEMIECKI, FRANCUSKI.
L ek c je  zb i o ro w e  i i ndywidua lne .  Op ła  

t a  m i e s i ę c z n a  10 Si.
Kierownik  kursów:  

L e o n  W a j R s i t o k
abs.  Uniw.  Pa rysk

Cz y t e l n i a  „Nowości“r| lI-ga Ale ja  40 J-sze 
p ię t r o  f ront  wy po ży c za  bez  kaucj i  o s­

t a tn ie  now ośc i  b e l e t r y s ty c z n e .

Po l i s y  Tow.  Ubezp.  „L‘U r b a i n e “ moż l i ­
w e  do } z rea l i zowan ia .  In fo rma c je  D. 

B o c he ne k ,  Aleja n r .  35.

^ g u b i o n o  ze g a r e k  s r e b r n y  fir. „Ze n i t “. 
m s Ł a s k a w e g o  zna lazc ę  u p r a s z a  się o 
z w r o t  do Red akc j i  „ S ł o w a 11 za w y n a g r o ­
dzen iem.

Z OSTBTTO CHUiU,

Rozwiązanie Narodowo - Socjali­
stycznej Partji Robotniczej 

w Katowicach.
( Te le fo ne m z  Katowic)

W dniu 28 bm. na podstawie art. 
16 prawa o stowarzyszeniach Dyrekcja 
Policji w Katowicach rozwiązała miej 
scową grupę Narodowo Socjalistycznej 
Partji Robotniczej. Motywem rozwią­
zania jest  wzgląd na bezpieczeństwo 
i spokój publiczny. Na czele grupy 
tej stał niejaki Wilhelm Pohl nie cie­
szący się dobrą opinją a członkowie 
urządzali ciągłe liwantury zakłócając 
spokój publiczny.

Z™ RflDO M SK R
— M inister rolnictw a w Ra­

dom sku. Minister rolnictwa, Nako- 
niecznikow-Klukowski w towarzystwie 
dyr. Głównego Urzędu Rozjemczego, 
Lipskiego, w dniu 29 sierpnia, w go­
dzinach wieczornych, przeprowadził 
lustrację miejscowego biura do spraw 
finansowo-rolnych i Urzędu Rozjem­
czego. Po dokonaniu lustracji, o godz. 
20.40 odjechał samochodem w kierun 
ku  Katowic.

— Im p ow tórn a  w y d a n ie
p i ® n l e d z y  Walenty Bł&chowicz m  
wsi kolor/ja Rogów, gm. Przerąb za
powtórne żądanie pieniędzy z wekslu 
od Stanisława Chojniaka z kol. Ro­
gów, skazany został przez Sąd Grodz • 
ki na 6 miesięcy więzienia.

Następnie karę zawiesił na 2 lata.



atr. 4

z R adom ska (dalszy ciąg).
— ln©Mgs«f»s|® U g i e a u  M t 0

a y c h  w  R a d o m s k u .  Rod p ro te k to  
ra te tn  honorow ym  J W W P P . :  s ta ro s ty  
St. N ożyńskiego, posła dr. T. Biłucho- 

Pr?Zesa Związitu L łgjonlstów 
l d o  WR inż. B. S więcic&iego, kom en  
d an ta  P.K.U. płk. Gwidon Woytowi- 
cza, kom isarza  m ias ta  Wł. L andeck ie  
go, k o m en d an ta  pow. P. P. kom. J. 
Zalewskiego i naczelnika U rzędu  S i a r ’ 
bowego M Kozłowskiego w dniu  3 
w rześn ia  1933 roku  odbędzie się uro 
czysta  in augurac ja  L eg jona  Młodych 
Zw iązku  P racy  dla P ańs tw a  Obwodu 
Radom sko z n as tęp u jący m  p ro g ram em 1 
o gods. 9 m. 80 zbiórka na  P lacu 3 
Maja, o godz. 10 uroczyste  nabożeń­
stw o w kościele parafia lnym , god. 11 
m. 30 uroczysta  in au g u rac ja  w sali 
R ad y  Miejskiej.

O gods. 21 w salach Ratusza  od« 
będz ie  się czarna k aw a  dancing. — 
W stęp  i  zł. Bilety i zaproszenia m oż­
n a  o trsym ać w Redakcji „Słowa Ra- 
dom szezańskiego" — Radom sko, ul. 
Częstochow ska 9, w  dn iu  zabawy przy 
wejściu. Strój dowolny. Wejście za 
zaproszeniami.

. S Ł O W O *

Wyrodna córka otruła rodziców 
i ukradła ich majątek.

Nr. 298.

. paryska  zajm uje się obec­
nie w yśw ie tlen iem  tragedji rodziców, 
k tó rych  zam ierzała  zam ordować w ła­
sna  córka. — W e w torek  wieczorem 
18 le tn ia  córka pew nego  m aszyn is ty  
kniejowego, po powrocie do dom u 
znalazła rodziców nieżywych. Ojciec 
klęczał m a r ty  przed łóżkiem, m a tk a  
w drug im  pokoju leżała n a  dywanie. 
W całem m ieszkan iu  pełno było gazu  
św ietlnego . N a ty ch m ias t  zastosowano 
zabiegi przyw rócenia  do życia, odnio- 
s ły  wreszcie s k u te k  u  m a tk i ,  u ojca 
lekarze stwierdzili już ty lko śm ierć .— 
Gdy wreszcie  policja przystąpiła  do 
przesłuchania  m a tk i ,  ta  o s ta tn ia  ze­
znała, że w poniedzia łek  wieczorem 
córka przyniosła  trzy proszki, rzeko- 
m o sku teczne  na ból g łow y, k tóre  
wszyscy  troje spożyli.

N iedługo po tem  rodziea zachoro­
wali na  silne bóle żołądkowe i s t r a ­
cili przy tom ność. Górka p rzespała  sp o ­

kojnie całą noc i r&no w yssła z domu 
by powrócić dopiero wieczorem. Przed 
tern je d n a k  o tw orzyła  kurk i od gazu 
popołudniu  zaś przysła ła te leg ram  z 
zaw iadom ien iem , że przyjaciele zapro­
si*! ją  na kolację i do dom u wróci 
bardzo późno. C hciała  ona w ten  spo- 
sób sy m u lo w ać  sam obójstw o rodziców 
i s tw orzyć dla siebie alibi.

Zeznania jej p rzy ję ła  policja w do­
brej wierze, nie posądzając jej  naw et 
o tak  okropny czyn. Dopiero gdy dziew 
czyna dowiedziała się, że m a tk ę  jej 
zdołano przyw rócić do życia, s trac iła  
sw ą  z im ną Krew i w czw artek  nie 
s taw iła  się n a  policji do przesłuchów. 
Wszczęte poszuk iw an ia  nie da ły  ż a d ­
nego  w yniku ,  dziew czyna zn ik ła  bez 
ś iada .

W edług  zeznań m atk i  zginęło jed. 
nocześnie z kom ody 2,000 franków  
k tó re  cór<ca m u sia ła  zabrać, gdyż tyl-
ko  jej znany  był schowek.

Z KRAJU.
Krótkie wiadomości z za ku lis 

kinematografii polskiej.
„ .  ' = > » < *  W IĘZIEN IA  Z A  N A P A Ś Ć  
N A  OFICERA POLICJI. Sąd grodzki 
15 go odazia łu  rozpatryw ał spraw ę 
niejakiej Oiejaśk, oskarżonej o s z a n ta ­
żow anie i p rześladow anie jednego z 
w yższych  oficerów’ głównej k o m end?  
policji. J

Nadkom isarz  Ch. poznał Olejniko- 
w ą  w 1910 roku. Znajomość trw a ła  
przez szereg lat,  po p ew nym  jed n ak  
czasie u leg ła  zerw aniu . — Olejnik 
m szcząc się oblała nadkom . Ch. k w a ­
sem  siarczanym . Pon iew aż obecny 
nadkom . Ch. działał w ta jnych  o rg a ­
nizacjach poli tycznyeh  obawiał się 
przeto złożenia skargi,  co mogłoby 
pociągnąć zdradzenie cha rak te ru  jego  
p racy  przez m śc iw ą  kobie tę  i nie za- 
reagow ał na  czyn Oiejnikowej. Mści­
wa kobieta  nie przesta ła  go jed n ak  
prześladow ać i w 1922 r. próbowała 
nadkom . Ch. szantażować. Groźby ze 
strony  napas tow anego  nie pomogły i 
szan taże  t rw a ły  dalej. W ów czas nad- 
kom isarz Lb. zwrócił się do sądu, 
k tó ry  skaza ł OJejnikową raz na  2 mie 
siące drugi raz na  trzy  m iesiące 
aresztu, ^
- J’edQak n *e wiele pomogły
i u ie jm k o w a  zaczęła w y s taw ać  pod 
g m ach e m  kom endy  policji, obrzuca-
jąc  nadkom . Ch. s tek iem  w yzw isk  __
Doszło do tego, że Olejaikowa napa* 
d ła  na  policjanta  na  m oście P o n ia ­
towskiego, bijąc go i okładając para ­
solką. Ten os ta tn i fa k t  s ta ł  się Dowo­
dem  rozprawy przed sądem  grodz- 
k im . Oląjnikową skazano na  rok  wie- 
slenla.

( = )  S P Ł O N Ę Ł A  ŻYW CEM  7 -L E T N I A  
D Z IE W C Z Y N K A , Tragiczny  w y p ad aś  
wydarzył się onegdaj w zagrodzie g o ­
spodarza Józefa O slska w S tarej M i ­
łośn ie  pod Warszawą,

Rano, Osiskowie w ybrali się do ko- 
sctoła, pozostawiając w m ieszkaniu  
córeczkę, 7-Ietnią Jan inę .

Pozostawiono bes opieki dziecko 
podczas zabawy oblało się naf tą  I w 
pew nej chwili zbliżyło się do kuchn i.
s a k k l k ^  n a  dzfewcz^ nce zapaliła się

S traszny  krzyk żyw cem  płonącego 
dziecka posłyszeli przechodnie. Zanim 
jed n ak  drzwi wyważono n ieszczęśliw a 
dziew czynka u leg ła  tak  do tk liw ym  
poparzeniom , iż w kró tce  zmarła.

— Najbliższą prem jarą sezonu będą 
„Dzieje grzechu*. F ilm  ten ,  o sn u ty  
n a  tle znanej powieści S tefana Żarom  
sinego, zrealizował dia w ytw órn i
„Sfinks*, reżyser H enryk  Szaro. __
P rem je ra  „Dziejów g rzech u ” zbiega 
się z 25 ieciem  „S finksa” n a  ta ran ie
w ytwórczości obrazów kra jow ych. __
Obsada tego film u przedstaw ia  się 
atrakcy jn ie ,  jeśli  uw zględnić , że g ra ją  
tu  naj więksi ar tyśc i  polscy, m, in. zaś: 
K. L ub ieńska ,  Dulęba, Ju n o sza  - S tę ­
po wski, J .  Węgr/.ya, Bogusław S sm
nrtwolri T  n .

scen isu je  dla Bloku Gardan, g ra  we- 
spót z Jad z ią  A ndrzejew ską .

W reszeie  Brodniewicz zaangażow a 
ny  został przez w ytw órn ie  Leofiim  do 
f i lm u  „ Profeurafcor A lic ia  Horn*, osdu 
tego na tle powieści T. Mostowicza. 
Rolę g łów ną  w ty m  obrazie g ra  J a d ­
w iga Sm osarska.

—  „P arad a  rezerw istów ”. T ak  n a ­
zyw ać się będzie prawdopodobnie ko .  
m ed ja  polska, k tó rą  w yprodukuje  wy- 
tw órn la  „D elfi lm ” . Do obrazu tego 
zaangażow ano już Dymszę. Scenarjtisz' w  ' r ’ u o g u s ia w  O t ® ,  z a a n g a ż o w a n o  już Dymszę. S cen a r iu sz

K a r n a t o J i c z ' T d r e r o w i c z ^ ' n ^ - 1" 1’ °P M(;0WU^  Szerszeń i E. Sehiechter, / R w e r o w l c z  i Damięc- popularn i au to row ie  rewjowf
ki (w roli Łukasza).

S am e  asy!...
Trzech now ych am an tów  pozna­

m y  w bieżącym  sezonie.
Ja rzy  J u r  (P ichelski) jest p a r tn e ­

re m  H anki O rdonów ny w obrazie — 
„Szpieg w m asce”, realizacji Krawieza 
(w ys. Blok — M im ft lm ) .

Dobiesław D am ięcki g ra  w dw u 
f Jonach, w „Dziejach g rzech u ” jes t  
p a r tn e rem  L ubieńskiej,  a w obrazie 
spo łecznym  „Kto w in ien ”, k tóry  in-

W assyńsk i  je s t  na jp racow it­
szym  reżyserem  polskim. — W ciągu  
la ta  w ykona ł on dw a film y: kom edję  
„12 k rzesa ł” oraz „Z abaw kę”, Obecnie 
zaś je s t  obok p. M arty  F ianz współ- 
realiza torem  „Prokura to ra  Alicji H orn” , 
a zarazem  reżyserow ać m a  kom edję  
z Dymszą p. t. „P arad a  rezerw is tó w ” .

Czekają go jeszcze dalsze zam ó ­
wienia, a m ianow icie  H m  E u gen iusza  
Bogo i „N ationa lu” .

6 filmów w ciągu jednego sezonu. 
Wcale nieźle!

Wieża Babel XX-go wieku.
K l l n l r A  , _ _ _ _  •

Biuro Dz ienników i O g ło s z e i

„ R E N O M A "
wł. MARIAN ŻUKOWSKI  

Sifstochow a, Aleja Nr. 21, tal. 2443,
ń-RZYJMUJE: Ogłoszenia do wszystkich
p r l f f C A  n  -W y ^  1 .z , * r * n i c z n y c i .— ,ECA. Dzienniki i czasopisma kra- 
. jowe i zagraniczne
SPRZEDAJE: W yroby  tytoniowe, pa- 
pJerosy, oraz znaczki stem plowe, pocz­

towe, weksle i t. p. $47
SPRZEDAJE bilety  ulgowe i miesięcz­

ne autobusów miejskich 
OBSŁUGA SZYBKA i SOLIDNA.

Przed bilsKo pói v?ieKu Paryż 
szczycił się najwyższą budow lą na  
świecie , s ły n n ą  wieżą E  ffia, zbudo­
w aną  w 1839 roku  z okazji w y s ta ­
w y  w szechśw iatow ej.  S ta ła  się * ona 
jednym  s em blem atów  m ias ta ,  zaćm ie 
wając naw et napoleoński Ł u k  T ry u m ­
falny, m iliony odbitek  fo tograficznych 
i zdjęć fi lm ow ych  spopularyzow ały ją  
n a  obu półkulach. Nie m ożna sobie 
dziś wyobrazić stolicy nadsekw ańsk ie j  
bez tej sm uk łe j  wieży, wznoszącej się 
na  wysokość 312 m tr.  a zo szczytu  
której m a  się bajeczny w idok na do ­
linę Sekw any i m u ry  młljonowego 
m ias ta ,  & ,

Jed n ak że  od roku  1930 rekord n a j ­
wyższej budowli św ia ta  odebrał P a ­
ryżowi Nowy Jork , budując  „C h ry s­
ler B u i ld in g ”, liczący 319 m etrów  
wysokości. W  rok później ukończono 
budow ę noweg-o astronom icznego  d r a ­
pacza ch m u r „E m pir S ta te s  B u ild in g ” , 
k tóry  ze swoim i 379 m e tra m i bije 
w szystk ie  rekordy  wysokości.

A m bicja  Paryża uczuła się tem  
m ocno zadraśn ię ta ,  a ponieważ przed 
k i lk u  laty pow stał  również w Bsrli- 
n ie  projekt zbudow ania  wieży wyższej 
od wieży E  fla.

P ro jek t je s t  n iezw ykle  śm iały , 
m oznaby powiedzieć zuchwały, ale 
technicznie  zupełnie  m ożliwy do prze 
prowadzenia. Wieża zbudow ana b y ­
łaby zresztą  nie ze s ta li  lecz z  żelazo 
betonu, k tóry  daje  w iększą gw aranc ję  
trw ałości i bezpieczeństwa, a zarazem 
jes t  m niej kosztow ny.

Na szczycie n iebotycznej wieży 
będą potężne reflektory, s tac ja  radjo- 
wa, obserwatorjurn  m eteorologiczne i 
różne Iaboratorja techniczne, ponadto  
w ielk i hotel i ga raż  n a  400 aut.

. Na w ysokości 600 m etró w  nad 
ziem ią m ożna  będzie m ieszkać, jeść , 
pić, tańczyć, oddaw ać się kąpielom  
słonecznym  i pow ietrznym , a podczas 
tego sam ochód swój trzy m ać  w gara­
żu  obok. P rzew idziane  je s t  bow iem  
również sw obodne w yjechanie  s am o ­
chodem  na sam  szczyt wieży. N ieza­
leżnie od k i lku  w ind  do ho te lu  „L a­
ta rn ia  ś w ia ta ” prowadzić m a  droga s a ­
m ochodow a, okala jąca  wieżę sp ira lą  o 
s łabem  nachy len iu .

ze  m m m .  ‘
( X I  M Ę Ż C Z T Ż N I -  P I A S T U N K A M I .

w  Londynie  założono n iedaw no k u rs  
w ychow yw an ia  n iem ow ląt,  p rzezna­
czony wyłącznie dia mężczyzn. Na 
kurs ie  ty m  przyssli  ojcowie rodzin za 
poznają  się z k u n sz tem  w ażenia, m y ­
cia, ubierania  itd. dzieci, p rzygo tow u­
jąc  się w ton sposób do swoich obo­
w iązków  fam ili jnych . Podobno f r e k ­
w encja na  kursie w zm aga się  jak
donosi „P ar is  Soir” — z m iesiąca  na  
m iesiąc; przedstaw icie le  płci, zw anej 
m ocną, w ykazu ją  nadspodziew anie 
wiele zdolności pedologicznych. W  
szczególności ich zręczność i cierpli- 
wość zdum iew a ins truk to rów  oraz i n ­
s tru k to rk i .

Przy dzisiejszej k o n junk tu rse  k jy- 
zysowej ukończenie  tego  kursu  pozwo 
li może n ie jednem u  bezroboczemu zdo 
być k aw a łek  ch łeba i to *z m asłem , 
bo wiadomo, że w y m ag an ia  p ias tu n ek  
byw ają  zaw sze hojnie zaspakajane . 
O zemuzby nie? W  obecnych czasach 
g d y  tyle rzeczy dzieje się na opak! 
w szystko  jes t  możliwe.

K w estja  tylko, czy przy rozpo­
w szechn ian iu  się m ody na powyższy

kurs  k an d y d a tk i  do s tan u  małżeńskie- 
go nie będą w y m ag a ły  od przyszłych  
towarzyszów życia  p rzeds taw ian ia  im
ju ż  przy ośw iadczynach dyp lom u pię. 
ięgniarskiego.

iX l  CHCE Z A O P A T R Z Y Ć  C A Ł Y  Ś W I A T  
W MIĘSO Z . . R E N ó W . U p i n j a  p n b l i c z
na AmeryKi poruszona została fa n ­
tas tycznym  planem  „króla k a r te k  pocz­
towych* S tanów  Zjednoczonych Ka­
rola Lomen, E k scen try czn y  ten  A nie- 
ry k an in  chce zbudow ać na  Alasce ol­
brzymie fabryki konserw  z m ięsa  re- 
niferów i cały św ia t  zaopatrzyć w ten  
„ p rz y s m a k ”,

L om en  jeszcze w r. 1914 zakup ił  
na  A lasce wielkie trzody reniferów . 
Posiada ich  obecnie 300 tys. sztuk." 
F an ta s ty cz n y  pian L im e n a  m a  finanl 
sow ać podobno k ilku adw okatów  i 
kap ita l is tów  nowojorskich.

( X )  C E S A R S K I S K A R B  W Y R W A N Y  
GŁĘBINOM  MORSKIM -  Chodzą s łu ­
chy, że A nglikom  udało się w y w in ­
dować z toni m orskich slyDns rub iny  
cesarza m ek sy k ań sk ieg o  M aksym iija- 
na, zatopione w 1911 roku  na p a ro w ­
cu „ M erida” .

Poszuk iw an ia  czyniono w  n a jw ię k ­
szej ta jem nicy ,  w obawie przed p ira ­
tam i.  Uzbrojony w a rm a ty  s ta tek  „Sal 
vol pod wodzą kap itana  Bowdoin 
w yruszy ł c ichaczem  z Nolforku i u- 
staiił  m iejsce zatopionego w raku . N a ­
w e t kom unikac ja  radjofoniczna ze 
s ta tk iem  nie istnieje; nowocześni pi- 
raci um ie ją  ch wy tac fale I na zasa­
dzie tych  informacyj czynią sw e wy­
pady. J

W ydobyty  skarb  oceniany jest na 
dwadzieścia  m iljonów franków. Nie 
jeden  raz ju ż  kuszono się o znalezie­
nie go, do tąd  jad n sk  — napróżno.

Dopiero zeszłoroczna ekspedycja  
k ap i tan a  H arry  L. Bowdoin usta li ła  
n iezbicie m ie jsce  ka tas tro fy  z przed 
22 lat, k iedy  to „M erida” po zderze­
n iu  j s  parow cem  „A dm ira łem  Farm - 
g u t  poszła na  dno za sk a rb em  p r e ­
zyden ta  Diaza, p rzeznaczonym  dia ało 
dującego M eksyku.

S ta tek  leżał n a  takiej głębinie, że 
dopiero os ta tn ie  postępy w dziedzinie 
ra to w n ic tw a  oceanicznego pozwoliły 
pokusić się o w ydobycie drogocennej
K.I&86L&1,
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7 - k m 0 . S y p a ł  5MSU' 7’05 Gimnastyka.7.z0 Pły ty  gramof. 7.30 Dz. wiecz.7.35 Pły 
ty’ gramofonowe 7.52 Chwilka Gosp. Dom
7.55 Program  na  dzień bież. 11.57 Sygnał 
czasu  z Warsz. Obserw. Astron. Hejnał z 
Krakowa. 12.05 Tr. ogrodu Bagatela. 12.25 
Codz. Przegl. Prasy  Polsk. 12.33 Komunik.

d,' 35 D‘ c ' k°ncer tu  12.55 Dz. połud,
14.55 Płyty. 15_05 W iad. bież. 15 10 Kom

?■ SA' E ksP °r t - 15-ł6 P łyty  gramof.15.25 Kom. Gospod. 15.35 Płyty gramofon.
15.4-z Kronika harcerska . 15.50 P łyty  £ra« 
mofon. 16.00 Transm isja  ze Lw ow a.” 16.30 
P ły ty  gramofon. 17.00 Przeg ląd  czasopism 
kobiecych 17 iS Afuzyka lekka ze Lwo- 

J  ”Mi° de lata króla S te fana" ,w yg ł p. K. Koźmiński 18.35 A rje  i pieśni. 19.05 
P ły ty  gramof. 19.20 Rozmaitości. 19 35 Pro 
gram  na dz. nast. 18.40 Felje ten  p.t. „Bar­
wność p laców  w pojsce". 20.00 Koncert 
w  wyk. ork. symf. P. R. pod dyr. T. Ozi- 
mmsktego. 22 00 Muzyka tan. z C iechocin­
ka. 25 Wiadomości sportowe. 23.35 W ia­
domości meteor, dla komun. lotn. i kom. 
polic. 22.00 D. c. muzyka taneczna  z Cie-- 
chocinka.

Partaczom dentyst. n8@ 
wprawiać zębów , koron, mostków

(Dz. Ust. Nr. 54)
O wszelkich wykroczeniach uprasza sio 
zawiadamiać najbliższy Post. P.P. oraz

lekaraa-D enSysfe  MtCKAŁfi 0HgJK|£igł*. w Częstochowie, 
ul. Najśw. Marji P anny  (I Aleją) Nr. 10

Q o  w y n a jąc ić t  w domu Sukc. Wolberg 
Aleja 12. Lokal 4 pokoje kuchnia i 

duza sala po bilardach, obok kina u gos- 
P ° d a rza -_________  722-2.
O d. z a r a z  d o  w y n a ję c i a  różne  lokale 
v  fabryczne od 1 p aźd ziern ik a  czte- 
ropokojow e m ieszkan ie  z wszelkiemi wy 
godami, dwoma balkonami na 2 giem pięt 
rze .  W iadom ość u gospodyni p rzy  ulicy 
Piłsudskiego Nr. 17.

V  pulowery dziecinne 
, ® ubranka ra j tuzy  re ­
formy w na jlepszych  gatunkach gwarant, 
czysto w ełn iane  wyrabia się w p r a c o w n i  
Z. S i i k s m a n a  B. Joselewicza 4.
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